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Bran ża au to mo ti ve wy ko rzy stu je no wo cze sne roz wią za nia
lo gi stycz ne, któ re są tu te sto wa ne i wpro wa dza ne wraz z po -
ja wie niem się no wych mo de li sa mo cho dów oraz otwar ciem
no wych ryn ków zby tu. Na ra sta ją ca kon ku ren cja na ryn ku usług
trans por to wych po wo du je, iż co raz więk sze go zna cze nia na -
bie ra ją za gad nie nia po zio mu ob słu gi do staw pod wzglę dem
ja ko ści, nie za wod no ści, szyb ko ści oraz ce ny. Kom plek so wym
po dej ściem do wszyst kich dzia łań w tym za kre sie zaj mu je się
lo gi sty ka, któ rą moż na trak to wać ja ko zin te gro wa ny sys tem
kształ to wa nia i kon tro li pro ce sów fi zycz ne go prze pły wu to -
wa rów oraz ich in for ma cyj nych uwa run ko wań, zmie rza ją cych
do osią gnię cia moż li we naj ko rzyst niej szych re la cji po mię dzy
po zio mem świad czo nych usług (po zio mem ob słu gi od bior ców),
a po zio mem i struk tu rą zwią za nych z tym kosz tów. Sys tem
ten moż na roz cią gać na do wol ną licz bę faz i ogni w1. Lo gi sty -
ka bran ży mo to ry za cyj nej to jed no z kół na pę do wych ca łej lo -
gi sty ki. In no wa cyj ne kon cep cje i roz wią za nia tam sto so wa -
ne czę sto wy cho dzą po za wy ko rzy sty wa ne do tych czas
sche ma ty i for mu ły. Gra ni ce mię dzy ope ra to rem lo gi stycz nym
a pro du cen tem sa mo cho dów za cie ra ją się. Obec ne uwa run -
ko wa nia ryn ko we, dą że nie do mi ni ma li za cji za pa sów, zgod -
nie z za sa dą Just -in -Ti me (do kład nie na czas), pro wa dzą do
ko niecz no ści co raz pre cy zyj niej dzia ła ją cych sys te mów lo gi -
stycz nych, z uwa gi na ko niecz ność efek tyw ne go roz wią zy wa -
nia pro ble mów lo gi stycz nych zwią za nych ze sfe rą za opa trze -
nia, pro duk cji i dys try bu cji w bran ży mo to ry za cyj nej.
Zin te gro wa ne łań cu chy do staw sta ły się pro ce sem istot nym
w za pew nie niu spraw nej ob słu gi lo gi stycz nej przed się -
biorstw, po nie waż kwe stie zwią za ne z ob słu gą trans por to wo
– lo gi stycz ną zle ca ne są fir mom ze wnętrz nym. Da je to
znacz ne oszczęd no ści, je śli współ pra ca mie dzy ope ra to rem
lo gi stycz nym a pro du cen tem sa mo cho dów ukła da się do brze. 

Za rzą dza nie pro ce sem lo gi stycz nym w bran ży mo to ry za cyj -
nej jest zło żo ne. Sa mo chód oso bo wy czy do staw czy to spe -
cy ficz ny pro dukt do prze wo zu z uwa gi na war tość, ga ba ry -
ty, wy móg za pew nie nia od po wied nich wa run ków w pro ce sie
do sta wy do fi nal ne go od bior cy. Za sad ni czo prze wo żo ny
jest bez opa ko wa nia, a tym sa mym na ra żo ny jest on na uszko -
dze nia w wy ni ku nie ko rzyst nych wa run ków at mos fe rycz nych,
kra dzie ży czy też wan da li zmu. W trans por cie ko le jo wym je -
go spe cy fi ka po le ga na ko niecz no ści po sia da nia spe cja li stycz -
ne go ta bo ru (któ ry mo że być wy ko rzy sta ny wy łącz nie do te -
go ro dza ju prze wo zów) oraz sto so wa nia od po wied niej
or ga ni za cji, w któ rej do dat ko wym ele men tem jest ści słe prze -
strze ga nie cza sów prze wo zu oraz bez po śred niej ochro ny prze -
sy łek. Na przy kład wa go ny ko le jo we wy po sa ża ne są w bocz -
ne kra ty lub pły ty z two rzyw sztucz nych, chro nią ce sa mo chód
przed ude rze nia mi. 

Syn te tycz na cha rak te ry sty ka ryn ku 
pro duk cji sa mo cho dów w UE

Spe cy fi kę lo gi sty ki bran ży mo to ry za cyj nej moż na po dzie lić na 3
ob sza ry: han dlo wy, ope ra cyj ny i pod wy ko naw stwa. W ob sza rze
han dlo wym sku pia my się na fir mach pro du ku ją cych sa mo cho -
dy. Jest to ob szar wy ma ga ją cy, in no wa cyj ny, nie sko ry do kom -
pro mi sów. Dru gi ob szar ope ra cyj ny zwią za ny jest z kul tu rą usług
lo gi stycz nych, re ali zo wa nych przez fir my i lu dzi w opar ciu o wie -
dzę z za kre su ryn ku sa mo cho do we go. Trze ci ob szar to pod wy -
ko naw cy, któ rych do bie ra się we dług pew nych kry te riów, na przy -
kład spe cja li za cji w bran ży mo to ry za cyj nej, do świad cze nia
w or ga ni za cji i świad cze niu usług trans por to wych sa mo cho dów
czy umie jęt no ści i za so bów lo gi stycz nych. Po przez pry zmat roz -
wią zań lo gi stycz nych te trzy ob sza ry po strze ga my w uję ciu sys -
te mo wym i ryn ko wym, w kon tek ście me cha ni zmu umoż li wia ją -
ce go or ga ni za cjom i lu dziom pro wa dze nie han dlu (na przy kład
sa mo cho da mi) i za pew nie niu do stęp no ści sa mo cho du ja ko to -
wa ru w miej scu i cza sie wy ma ga nym dla za spo ko je nia po py tu
klien tów. Ry nek sa mo cho do wy moż na zde fi nio wać ja ko ca ło -

Ro la trans por tu ko le jo we go w ryn ku prze wo zu sa mo cho dów

Mi ro sław An to no wicz, Hen ryk Zie la skie wicz

1 Mar ke ting – kon cep cja sku tecz nych dzia łań, pra ca zbio ro wa pod red. L. Gar bar skie go, PWE, War sza wa 2011, s. 260.

Tab. 1. Pro duk cja sa mo cho dów oso bo wych w 2011 r.

Po zy cja Kraj Sa mo cho dy 
oso bo we (szt.)

1 Ja po nia 7 158 525
2 Niem cy 5 871 918
3 In die 3 053 871
4 Bra zy lia 2 534 534
5 Chi ny 14 485 326
6 Fran cja 1 931 030
7 Mek syk 1 657 080
8 Iran 1 413 276
9 Cze chy 1 191 968

10 Ka na da 990 483
11 Pol ska 740 000
12 Ar gen ty na 577 233
13 Bel gia 562 386
14 In do ne zja 561 863
15 Ma le zja 496 440
16 Wło chy 485 606
17 Wę gry 200 000
18 Au stra lia 189 503
19 Au stria 130 343
20 Egipt 53 072
21 Ho lan dia 40 772
22 Fin lan dia 2 540 

Źró dło: Ra port OICA za 2011 r. 
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kształt sto sun ków han dlo wo – go spo dar czych, obej mu ją cych dzia -
ła nia pro du cen tów (po daż) i za cho wa nia kon su men tów (po pyt,
a tak że funk cjo no wa nie struk tur or ga ni za cyj nych uła twia ją cych
kon takt obu stro nom i umoż li wia ją cych do ko na nie pro ce su kup -
na – sprze da ży) 2. Ry nek w uję ciu pro duk to wym roz wi ja się mię -
dzy in ny mi z uwa gi na roz sze rza nie ob sza rów han dlu. Po mi mo
trud nej sy tu acji go spo dar czej w świe cie pro duk cja sa mo cho dów
oso bo wych w 2010 ro ku wzro sła o 21%, co ozna cza wy pro du -
ko wa nie 58,4 mln aut. Z te go 56% po wsta ło w Azji, a 26% w Eu -
ro pie. W prze li cze niu na jed ne go miesz kań ca, naj wię cej sa mo -
cho dów w Eu ro pie wy two rzy ła Sło wa cja, któ ra wy prze dza
swo ich za chod nich są sia dów Cze chów. Naj więk szy wzrost pro -
duk cji w 2010 ro ku – aż o 107% w sto sun ku do 2009 ro ku – od -
no to wa ła Ro sja. Dla po rów na nia, USA i Ka na da od no to wa ły wzrost
o 5%, a Eu ro pa o 7%. Na to miast spa dła pro duk cja w ta kich kra -
jach, jak mię dzy in ny mi Wło chy, Pol ska i Bel gia. Wiel ko ści pro -
duk cji sa mo cho dów na świe cie przed sta wia ta be la 1.

W 2010 ro ku na ca łym świe cie wy pro du ko wa no łącz nie 77,8
mln sa mo cho dów oso bo wych, cię ża ro wych i au to bu sów, co ozna -
cza 25% wzrost w po rów na niu z 2009 ro kiem. Per spek ty wy na
naj bliż sze la ta dla bran ży mo to ry za cyj nej są do bre. Wzrost 
eu ro pej skiej pro duk cji sa mo cho dów oso bo wych skon cen tru je się
w Eu ro pie Środ ko wo – Wschod niej. Ana li ty cy ryn ku sa mo cho do -
we go pro gno zu ją, że w naj bliż szych la tach naj więk sze go wzro -
stu pro duk cji i sprze da ży sa mo cho dów na le ży ocze ki wać w ta -
kich kra jach, jak Bra zy lia, Ro sja, In die i Chi ny. Na tych ob sza rach
bę dą lo ka li zo wa ne i bu do wa ne przez kon cer ny sa mo cho do we
no we fa bry ki i cen tra mon ta żo we.

Przez ostat nie kil ka lat mo że my za ob ser wo wać, iż na stą pi -
ło prze no sze nie pro duk cji sa mo cho dów do tań szych pod wzglę -
dem kosz tów pra cy re gio nów, ta kich jak Eu ro pa Środ ko wo
– Wschod nia. Dla te go pro gno zu je się, iż w okre sie naj bliż -
szym 3 – 4 lat tra dy cyj ne ryn ki mon ta żu sa mo cho dów w Eu -
ro pie Za chod niej (na przy kład Fran cja i Hisz pa nia), za no tu ją
nie wiel ki wzrost – od po wied nio o 3% i 5%.

Zna czą ca część te go wzro stu przy pa da na Eu ro pę Środ ko wą,
przede wszyst kim Sło wa cję i Cze chy. Zwięk szo na pro duk cja tyl -
ko w tych dwóch kra jach sta no wi oko ło 40% ocze ki wa ne go wzro -
stu pro duk cji mon ta żo wej lek kich po jaz dów w Eu ro pie. Wio -
dą ce kon cer ny sa mo cho do we, aby spro stać ro sną ce mu
po py to wi, zwięk sza ją mo ce pro duk cyj ne na ryn kach wscho dzą -
cych. Li de rem w pro duk cji sa mo cho dów są kon cer ny nie miec -
kie i przez naj bliż sze la ta po win ny utrzy mać swo ją po zy cję.
W ostat nich la tach Pol ska by ła naj więk szym eks por te rem pro -
duk tów mo to ry za cyj nych wśród kra jów Eu ro py Środ ko wo
– Wschod niej, jed nak obec nie jej prze wa ga nad głów nym kon -
ku ren tem, Cze cha mi, znacz nie zma la ła. Wiel ko ści eks por tu pro -
duk tów mo to ry za cyj nych przed sta wio no na ry sun ku 1.

W 2010 ro ku im port pro duk tów mo to ry za cyj nych wy -
niósł 8,2% cał ko wi te go im por tu to wa rów do Pol ski (10,2% w 2008
ro ku). Dzię ki du że mu ryn ko wi we wnętrz ne mu oraz licz nym za -
kła dom pro duk cyj nym i mon ta żo wym, Pol ska w 2010 ro ku by -
ła naj więk szym im por te rem to wa rów mo to ry za cyj nych w Eu ro -
pie Środ ko wo –Wschod niej, co przed sta wia ry su nek 2.

Po nad jed na trze cia war to ści im por tu pro duk tów mo to ry za -
cyj nych w 2011 ro ku przy pa da ła na sa mo cho dy oso bo we. Ana -

li zu jąc ry nek w uję ciu pod mio to wym na le ży wska zać, iż naj więk -
sze za kła dy pro du ku ją ce sa mo cho dy w Pol sce znaj du ją się w Biel -
sku Bia łej i Ty chach (Fiat), Gli wi cach (Opel), Po zna niu (Volks wa -
gen) i War sza wie (FSO), któ ra obec nie prze cho dzi zna czą cy kry zys,
lecz na dal po sia da od po wied ni po ten cjał do wzno wie nia pro duk -
cji. Wśród pro du cen tów au to bu sów li czą cy mi się pro du cen ta -
mi są: MAN (Sta ra cho wi ce, Sa dy ko ło Po zna nia, Nie po ło mi ce ko -
ło Kra ko wa), Vo lvo (Wro cław), So la ris (Bo le cho wo ko ło Po zna nia),
Au to san (Sa nok), Sca nia (Słupsk), Sol bus (So lec Ku jaw ski), Jelcz
(Jelcz -La sko wi ce). Jed no cze śnie w Pol sce znaj du je się wie le firm
pro du ku ją cych czę ści i ak ce so ria mo to ry za cyj ne. Do głów nych
pro du cen tów mo że my za li czyć: Del phi, Fau re cia, Le ar, TRW, Va -
leo, In ter Groc lin. Wśród pro du cen tów sil ni ków do naj więk szych
na le żą To yo ta, Volks wa gen oraz Isu zu. 

Tak zna czą ca na tle in nych ga łę zi prze my słu bran ża, ja ką jest
mo to ry za cja, ma też swo je pro ble my: jest bar dzo uza leż nio -
na od ko niunk tu ry w in nych kra jach Eu ro py. Za ła ma nie go spo -
dar cze spra wi ło, iż zma la ła licz ba no wych in we sty cji. W 2010
ro ku z fa bryk znaj du ją cych się w na szym kra ju wy je cha -
ło 887 301 sa mo cho dów oso bo wych. Po ziom pro duk cji sa mo -
cho dów w Pol sce przed sta wia ry su nek 3.

2 Brdu lak H., Ry nek mię dzy na ro do wych prze wo zów sa mo cho do wych w Pol sce, SGH, War sza wa 1997, cyt. za: M. Ja ku bik (ma te ria ły nie pu bli ko wa ne), ALK,
War sza wa 2007, s. 28.

Rys. 1. Eks port pro duk tów mo to ry za cyj nych w Eu ro pie Środ ko wo -Wschod -
niej w 2011 r. (mln EUR). Źró dło: KPMG.

Rys. 2. Im port pro duk tów mo to ry za cyj nych w Eu ro pie Środ ko wo -
-Wschod niej w 2011 r. (mln EUR). Źró dło: KPMG.

Rys. 3. Pro duk cja sa mo cho dów w Pol sce w la tach 2000 – 2011 (w tys.
szt.). Źró dło: opra co wa nie wła sne na pod sta wie Eu ro stat 2011 r.
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Miej sce trans por tu ko le jo we go w przewozach
sa mo cho dów

Trans port zaj mu je szcze gól nie miej sce w sys te mach lo gi stycz -
nych. Dla te go tak du że zna cze nie ma spraw na i sku tecz na dys -
try bu cja wy ro bów go to wych. Wy ko naw cą te go za da nia są fir -
my lo gi stycz ne i trans por to we. Je śli ma my speł nić wy ma ga nia
klien ta co do ilo ści ter mi nu i ja ko ści pro duk tów, to nie wąt pli -
wie znacz ną cześć od po wie dzial no ści za lo gi stycz ny sys tem
do staw przej mu je trans port, któ ry sta no wi je den z naj istot -
niej szych czyn ni ków tech nicz nej in fra struk tu ry w pro ce sach
lo gi stycz nych. Dwa istot ne aspek ty, to jest spraw ny prze pływ
pro duk tów w sfe rze trans por tu oraz mi ni ma li za cja kosz tów
tych prze pły wów, mo gą de cy do wać o wy bo rze ga łę zi trans -
por tu re ali zu ją cych prze wóz sa mo cho dów. 

W wa run kach ryn ko wych prze woź ni cy mu szą do sto so wać
się do żą dań nadaw ców (firm spe dy cyj nych lub fi nal nych klien -
tów). Na stę pu ją zmia ny ofert świad czo nych usług, z pro stych
– trans por to wych, na kom plek so we usłu gi lo gi stycz ne, obej -
mu ją ce peł ny za kres czyn no ści wy stę pu ją cych w sfe rze wy mia -
ny. Przed się bior stwa trans por to we po win ny być w sta nie ob -
jąć swo ją ofer tą wszyst kie pod sys te my lo gi stycz ne,
a sfor mu ło wa ne za da nia dla przed się bior stwa da je ob raz wpły -
wu trans por tu na ja kość i kształt pro ce su lo gi stycz ne go, tak -
że w za kre sie ob słu gi ryn ko wych do staw sa mo cho dów.

Z ana li zy da nych Głów ne go Urzę du Sta ty stycz ne go wy ni -
ka, iż zde cy do wa nie do mi nu ją cą ga łę zią trans por to wą prze -
wo żą cą sa mo cho dy oso bo we i po zo sta ły sprzęt trans por to -

wy w Pol sce jest trans port dro go wy. Ko lej z 8% udzia łem
w ryn ku tych prze wo zów dro gą lą do wą, mi mo swych za let,
ta kich jak efekt ska li (moż li wość wpro wa dze nia kon ku ren -
cyj nych cen, prze wo zu du żych ilo ści sa mo cho dów na da le -
kie od le gło ści, ni skie kosz ty ze wnętrz ne w po rów na niu do
ge ne ro wa nych przez trans port dro go wy), po zo sta je nie kon -
ku ren cyj na. Jed ną z pod sta wo wych przy czyn ta kie go sta nu
jest jesz cze ma ła licz ba obiek tów ko le jo wej in fra struk tu ry
punk to wej od po wied nio wy po sa żo nej, umoż li wia ją cej roz -
ła du nek i za ła du nek sa mo cho dów oso bo wych oraz ich ma -
ga zy no wa nie (par ko wa nie) w od po wied nich wa run kach,
przy jed no cze snym du żym roz pro sze niu de ale rów ryn ku mo -
to ry za cyj ne go na te re nie Pol ski. Nie wąt pli wą za le tą trans por -
tu dro go we go jest je go ela stycz ność w kon tek ście lo gi stycz -
nej uży tecz no ści miej sca do star cza nia ła dun ków oraz
krót szy czas prze wo zu w po rów na niu z trans por tem ko le -
jo wym (uży tecz ność cza su). Po nad to, za pew nie nie moż li wo -
ści prze sy ła nia wy bra nych przez nie wiel ką gru pę klien tów
kon kret nych mo de li z za cho wa niem za sad Just -in -Ti me
oraz do or -to -do or po wo du je, iż ob raz ryn ku prze wo zów sa -
mo cho dów oso bo wych i po zo sta łe go sprzę tu trans por to we -
go jest nie ko rzyst ny dla ko lei. Stan udzia łu ko lei w ryn ku ob -
ra zu ją ry sun ki 6 i 7.

PKP CAR GO SA na ryn ku prze wo zu samochodów
ko le ją

Prze wo zy ko le jo we sa mo cho dów oso bo wych są cią gle roz -
wi ja nym ele men tem lo gi stycz ne go łań cu cha do staw z udzia -
łem ko lei. Wi docz ne jest to przede wszyst kim na przy kła dzie
prze woź ni ków pry wat nych, któ rzy po ja wi li się w wy ni ku li be -
ra li za cji na ryn ku to wa ro we go trans por tu ko le jo we go w Pol -
sce. PKP CAR GO SA w seg men cie prze wo zu sa mo cho dów ko -

Rys. 4. Pro cen to wy udział (w to nach) po szcze gól nych ga łę zi trans por -
to wych w ryn ku prze wo zów sa mo cho dów do prze wo zu osób po mię dzy
kra ja mi UE, a kra ja mi zza wschod niej gra ni cy (Ro sja, Ukra ina, Bia ło -
ruś) – eks port UE w 2011 r. Źró dło: opra co wa nie wła sne na pod sta -
wie da nych Eu ro stat za 2011 r.

Rys. 5. Pro cen to wy udział (w to nach) po szcze gól nych ga łę zi trans por -
to wych w ryn ku prze wo zów sa mo cho dów prze zna czo nych do prze wo -
zu osób po mię dzy kra ja mi UE, a kra ja mi zza wschod niej gra ni cy (Ro -
sja, Ukra ina, Bia ło ruś),– im port UE w 2011 rok. Źró dło: opra co wa nie
wła sne na pod sta wie da nych Eu ro stat za 2011 r.

Rys. 6. Udział ga łę zi trans por to wy w lą do wym prze wo zie środ ków trans -
por to wych w Pol sce za rok 2011, we dług pra cy prze wo zo wej (to no -ki -
lo me try). Źró dło: opra co wa nie wła sne na pod sta wie da nych GUS
za 2011 r.

Rys. 7. Udział ga łę zi trans por to wy w lą do wym prze wo zie środ ków trans -
por to wych w Pol sce za rok 2011, we dług prze wie zio ne go to na żu.
Źró dło: opra co wa nie wła sne na pod sta wie da nych GUS za 2011 r.
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le ją po zo sta je na dal nie kwe stio no wa -
nym li de rem. Przed sta wia to ry su nek 8.

Po wyż sze ana li zy, z uwa gi na brak
skon kre ty zo wa nych sta ty styk je śli cho dzi
o prze wo zy sa mych sa mo cho dów, mo gą
być obar czo ne ry zy kiem błę du, po nie waż
we dług da nych UTK gru pa sta ty stycz na
„sprzęt trans por to wy” obej mu je sa mo -
cho dy oso bo we, czę ści sa mo cho dów,
cię ża rów ki, po zo sta łe po jaz dy z wła -
snym na pę dem. W przy pad ku PKP CAR -
GO SA prze wo zy tej gru py ła dun ków
w 2010 ro ku wy nio sły 787 560 ton,
z cze go oko ło 75% sta no wi ły sa mo cho dy
oso bo we. Przyj mu jąc, iż śred nia wa ga sa -
mo cho du oso bo we go wy no si w gra ni -
cach 1,3 to ny, moż na przy jąć, iż z udzia -
łem PKP CAR GO SA prze wie zio no
oko ło 454 000 sa mo cho dów. Przed sta -
wia ją to ry sun ki 9 i 10.

Klien ta mi prze wo zów ko le jo wych w za -
kre sie trans por tu sa mo cho dów oso bo -
wych są przede wszyst kim ope ra to rzy lo -
gi stycz ni or ga ni zu ją cy prze wo zy tej
gru py ła dun ków ale rów nież de ale rzy ryn -
ku mo to ry za cji czy też pro du cen ci sa mo -
cho dów oso bo wych. Syn te tycz nie ry nek
de aler ski w uję ciu pod mio to wym przed -
sta wia ta be la 2.

W 2010 ro ku, we dług ba dań fir my
kon sul tin go wej DCG oraz In sty tu tu Ba da -
nia Ryn ku Mo to ry za cyj ne go SA MAR (opu -
bli ko wa nych w ra por cie TOP 50), w Pol -
sce dzia ła ło (bio rąc też pod uwa gę
sub de ale rów) łącz nie 1 160 de ale rów, któ -
rzy na ko niec 2010 ro ku mie li 1 979 punk -
tów sprze da ży aut. Za trud nie nie u de ale -
rów to oko ło 30 000 pra cow ni ków.
Rocz ny przy chód bran ży się gnął 30 mld
zł. Z ra por tu wy ni ka rów nież, że w bran -
ży de aler skiej wy stę pu ją pro ce sy kon so -
li da cji. W 2010 ro ku udział naj więk -
szych 50 de ale rów w ca ło ści sprze da ży
się gnął 36,77% i po więk szył się w sto sun -
ku do 2009 ro ku o 2,69%. Być mo że jest
to tak że efekt dy rek ty wy GVO w za kre -
sie sprze da ży, któ ra na kła da wpro wa dze -
nie tak zwa ne go mul ti bran din gu sa lo nów
sprze da ży. Sa lon de aler ski bę dzie mógł
sprze da wać pod jed nym da chem kil ka
róż nych ma rek sa mo cho dów. Mu si je dy -
nie za pew nić dwie rze czy: od po wied nią
i wy raź nie wy od ręb nio ną po wierzch nię,
na któ rej bę dą sprze da wa ne po szcze gól -
ne mar ki oraz wy móg, że sprze da żą po -
szcze gól nych ma rek mu si się zaj mo wać
osob ny, wy spe cja li zo wa ny per so nel.

Rys. 8. Udzia ły w ryn ku prze wo zów po jaz dów sa mo cho do wych oraz po zo sta łe go sprzę tu trans -
por to we go we dług prze woź ni ków ko le jo wych w 2010 r., li czo ny w ty sią cach ton.
Źró dło: opra co wa nie wła sne na pod sta wie ra por tu UTK za 2010 r.

Rys. 10. Prze wo zy sa mo cho dów oso bo wych przez PKP CAR GO SA we dług ilo ści wa go nów. Źró -
dło: opra co wa nie wła sne na pod sta wie da nych PKP CAR GO SA.

Rys. 9. Prze wo zy sa mo cho dów oso bo wych przez PKP CAR GO SA (w tys. ton). Źró dło: opra co wa -
nie wła sne na pod sta wie da nych PKP CAR GO SA.
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Znie sio no tak że na kaz nie roz łącz nej sprze da ży i ob słu gi ser -
wi so wej przez de ale ró w3.

Za koń cze nie

W dzi siej szych re aliach go spo dar czych sa mo wy twa rza nie
pro duk tów o wy so kiej ja ko ści nie gwa ran tu je suk ce su. Tym bar -
dziej, że w Unii Eu ro pej skiej pro du ku je się zbyt du żo sa mo -
cho dów na po trze by wła snych ryn ków. Pro gno zu je się, ze je -
dy ną z szans na ura to wa nie eu ro pej skie go prze my słu
sa mo cho do we go jest zmniej sze nie pro duk cji na wet o 20%4.
Zwięk szy to kon ku ren cję tak że o kon trak ty prze wo zo we. Za -
tem dla przed się bior stwa lo gi stycz ne go i prze woź ni ka w dą -
że niu do suk ce su dwie kwe stie ogry wa ją ro lę: do bra in fra struk -
tu ra (li nio wa i punk to wa) oraz czas. Istot ne jest, w ja ki spo sób
i w ja kim cza sie je ste śmy w sta nie za ofe ro wać klien to wi pro -
dukt. Ten suk ces w sy tu acji nad pro duk cji na wła snym ryn ku
mo że za pew nić od po wied nio przy go to wa na lo gi sty ka trans -
por to wa. Do sko na ły sys tem lo gi stycz ny mo że być atu tem we
współ za wod nic twie na ryn ku. Lo gi stycz na uży tecz ność cza su
po zwa la na za cie ra nie gra nic mię dzy pro du cen tem a klien tem,
eli mi nu je opóź nie nia, zmniej sza kosz ty ogól ne i nie po trzeb -
ne stra ty. W bran ży mo to ry za cyj nej za cie ra się gra ni ca wy zna -
cza ją ca ob sza ry lo gi stycz ne. Lo gi sty ka przej mu je część pro ce -
sów od pro du cen ta, że by by ło ła twiej, szyb ciej, a przede
wszyst kim ta niej. No we wy zwa nia dla lo gi sty ki w bran ży mo -

to ry za cyj nej zwią za ne są rów nież z pra wem unij nym o tak zwa -
nym „koń cu ży cia po jaz du sa mo cho do we go”, któ re sta no wi,
iż 95% śred niej ma sy sa mo cho dów od da wa nych na złom pod -
le gać bę dzie od zy sko wi, a 85% kom po nen tów zło mo wa nych
pod le gać bę dzie prze ro bo wi wtór ne mu. Lo gi sty ka wtór na to
też dzia ła nia w sfe rze uty li za cji i od zy sku. Wo bec po wyż sze -
go, ro la ope ra to ra lo gi stycz ne go w bran ży mo to ry za cyj nej bę -
dzie ro sła, a trans port mo że uzy skać in ne ro dza je ele men tów
do prze wo zu.
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Tab. 2. Pierw sza dzie siąt ka de ale rów sa mo cho dów w 2010 r. i zmia na udzia łu w ryn ku w po rów na niu do 2009 r.

Fir ma Licz ba sprze da nych aut Zmia na Licz ba punk tów de aler skich

Pol ska Gru pa De ale rów sp. z o.o. 12 334 17,00% 11 

Car se rvis SA 5 813 -16,10% 11 

Gru pa Kro to ski – Ci chy 5 514 9,10% 9 

Gru pa BE MO Mo tors 5 303 -2,50% 8 

KPI Re ta il sp. z o.o. 5 238 13,40% 5 

Gru pa MA GRO 4 300 -9,90% 8 

Pol – Mot Au to Sp. z o.o. 3 960 8,00% 10 

Car sed s. j. 3 958 51,20% 8 

So bie sław Za sa da SA 3 906 3,10% 8 

In ter Au to Wie sław Si wek 3 900 27,40% 3
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najświeższe informacje, ciekawe opracowania
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